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Rada A dm inis tracyjna.postanow iła: Karol W areński 
v. W arencki, urodzony w mieście Siew ierzu  Pcie Olku
skim , który w r. 1823 służył w b. Polskiej armji jako 
żołnierz w 1 pułku Strzelców, w roku 1829 zpowodu 
słabości, otrzymał uwolnienie od służby z pensją, a n a 
stępnie w czasie rokoszu 1830 r. wstąpił  w szeregi ro 
koszan, gdzie był mianowany Podporuczuikiem, nako- 
uiec w r. 1833 dla niewiadomej przyczyny, wyszedł za 
granicę p r z y ł ą c z y ł  się do Polskiej emigracji, i z tego 
powodu za wygnańca * kraju jest uznany, ulega karze 
konfiskaty majątku, bąć już zasekwestrowanego, bąć 
następnie jeszcze wykryć się mogącego, a to wedle 
prawideł, Postanowieniem z dnia 2/m Kwiet: 1835 r. 
wskazanych.

Rada Szczegółowa Zakładu Ochrony ubogich dzieci 
w Kaliszu, o trzymała rs. 30 przez J W. Matyldę Glass, 
P rotek torkę dla tegoż Zakładu Ochrony ofiarowane; jak 
również odebrała rs. 200  przez JW .M a r ję z  Kamockich 
Pstrokońską, także Pro tekorkę przysłane, z których 
rs .  30, są ofiarą wyłączną tejże Protektorki; zaś reszta 
rs .  170, uzbieraną została przez pomienioną J W. Pstfo- 
końskę  od osób dobroczynnych nas tępujących: od W W. 
Siem iątkow skiego  z W ojsławic, pół-imperjał; Potwo
rowskiego z Lubo li, rs. 15; Tomasza Bogdańskiego, 4 
pół-imperjały; Zuka  z Głuchowa, rs.  4 kop. 50; Adol
fa Kokelego z W iczkowa, rs. 4; R udnickiej z Iwanowic, 
rs.  1 kop. 80; W ejgta z Kamienny, rs.  3; z dóbr Sę- 
dzim irow ice, 2  pół-imperjały; Stanisława W alewskie
go, rs. 2; M ieszczańskiego  z G łaniszewa, rs. 3 k. 60; 
Neugebaura  z Chabierowa, rs. 3; Glicenstejna  zjmiasta 
Dobry, dukat holenderski w złocie; M alinowskiego 
z D ługiej w si rs. 2; Xiędza Gorczyckiego, kop. 60; 
Xiędza Rakowskiego, kop. 75; W ejssa  z Skęczniewa, 
3  pół-imperjały; Sadowskiego  z M ikulic, 2  pół-impe
rjały; K. Pstrokońskiej z Rossoszycy, rs. 2 kop. 70; 
O staszewskiej z Sochy, kop. 75; z dóbr Cielce i R acz
ków, rs. 10; W ylazłow skiego z Stajanow a, rub: sr. 3; 
Glotza i  Sulinowa, rs. 6; Xiędza Proboszcza z Goszcza
nowa, rs. 3; R udnickiego  z Poniatowa, rs. 3; K urna
towskiego  z Strachanowa, rs. 4 k. 50; A. Borzęckiego 
z Głuchowa, rs. 3; Rozdrażew skiego  z Poradzewa, 
rs. 3; Dąbrowskiego  z M ikołajewic, pół-imperjała; An
ny Siem iątkow skiej z Biskupic, rs 1 k. 50; Józefa Sie
m iątkowskiego  z tejże wsi, pół-imperała; Czesława 
Biernackiego, rs. 10; Xiędza Proboszcza z W arty, kop. 
45; Izaaka Kohn z W arty, rs. 1, i od małego Stasia, 
z własnego jego funduszu, rs. 2 kop. 30. Oprócz tego 
złożyli oddzielnie na ofiarę Zakładu Ochrony ubogich 
dzieci, w K aliszu, W W. Antoni G ałczyński, rs. 10; 
Alexander Trzaskow ski, rs. 10; Bogumił Skotnicki, 
rs. 3, i F e lix  Zm orski, rs. 3. Nadto W. Józefa Szo- 
ta rska , utrzymująca pensję wyższą Panien w Kaliszu, 
jiadesłała dla dziewcząt do Zakładu Ochrony uczęszcza

jących, koszulek nowych 10, sukienek nowych b, far
tuszków nowych 6 i czepeczków nowych tyleż; zaś W. 
Kazimierz Asnyk, dla chłopców nadesłał spodni par  2, 
surducik, i kamizelkę. Rada Szczegółowa składa czu
łe  podziękowanie za powyższe ofiary tak dostojnym 
Protektorkom , jakoteż osobom, które raczyły przyjść 
w pomoc ubogim dzieciom darami powyższemi, a które 
błogosławić będą swyeh dobroczyńców i N A JW Y Ż 
SZEGO o pomyślność Ich błagać.-— Opiekun P rezydu- '  
jący, Ludwik Sliw ow ski.

Onegdaj, zakończył to doczesne życie, Maciej Sąto- 
w ski, jeden z najstarszych Członków Arcy-Bractwa 
P o c i e s z e n i a  N. MARJI PANNY, przy Kościele X X . Au- 
gustjanów  istniejącego, w wieku życia 71, zostawując 
w smutku pogrążoną Żonę, Córkę, Synową i W nuka. 
Na dniu dzisiejszym z rana, odprawiło się żałobne Na
bożeństwo za spokój jego duszy, w tymże Kościele; zaś 
p o p o łu d n iu  o godzinie 2ej, nastąpi z tegoż Kościoła 
przeprowadzenie zwłok, na smętarz Powązkowski; na  
które, stroskana Żona wraz z Familją,  Krewnych, Przy
jaciół, Znajomych, niemniej Braci i Siostry Arcy-Bra- 
ctwa P o c i e s z e n i a , zaprasza. Ś .  p. Sątow ski, przez swój 
blizko 40-letoi pobyt w Arcy-Bractwie P o c i e s z e n i a ,  pe ł
n i ł  różne obowiązki Bractwa: Senjora, W izyta tora ,Pod
skarbiego, z których się szczytnie wywiązywał; nie- 
dziw, że śmierć jego dotknęła mocno Człouków Arcy- 
Bractwa.

Ś .  p .  Józef B agiński, Urzędnik Zarządu Pocztowego, 
p r z e ż y w s z y  lat 30, wczoraj życie zakończył. Pozosta
ła  Żona wraz z trojgiem małoletnich Dzieci, zaprasza 
Krewnych, Przyjaciół,  Kolegów i Znajomych, na ex- 
portację zwłok, jutro o godz: 3ciej po południu, z dol
nego Kościoła Świętego K n z r ż A ,  na smętarz Powązko
w sk i odbyć się mającą.

Wczoraj, odbyła się exportacja zwłok ś. p. Michała 
H eblera, Pomocnika Sekretarza w Bibljotece G łównej 
Okręgu Naukowego W arszaw skiego, na smętarz Po
w ązkow ski. Nabożeństwo zaś żałobne za duszę jego, 
odprawione zostało dziś o godzinie 9ej rano, w Koście
le Śgo K a r o l a  Boromeusza.

Jutro, jako  w rocznicę imienin ś. p. Marcina W icher- 
kiew icza, pozostali Synowie, zapraszają Znajomych i 
Przyjaciół zmarłego, na Nabożeństwo żałobne, odbyć 
się mające w Kościele XX . Reform atów , o godzinie 
lOej rano.

Ś. p. Joanna-W ilhelm inaz Kaestnerów Gerlach, W do
wa i Obywatelka m. W arszaw y, w wieku lat 63, wczo
raj rozstała się z tym światem. Pozostali Synowie, C ó r
ka i Wnuki, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajo
mych, na exportację zwłok Jej, ju tro  o godzini3 2x/2 po 
południu, z Kaplicy przy ulicy Mylnej i K arm elickiej 
N° 2484, na smętarz Ew angelicko-A ugsburgski.
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16 z. m. w Niedzielę 2*2gą po Świątkach, a 3cią  
rrnika, obchodżouą była 50-letnia pamiątka Ka- 

u„,wa JW . JX . Jana P niew skiego , Prałata Dziekana  
i  Proboszcza Kollegjaty i Parafji P u łtu sk ie j,  Kanoni
ka Katedry P łockiej. Na uroczystość tę zebrali się l i 
cznie z przyległych Parafji Proboszczowie, a uczniowie  
Jego, któremu przy Ofierze Mszy Ślej wraz z Prałatami 
assystowali . Po skończonej M szy  Śtej, dostojny Prałat 
śc iskał g łow y  tak Dm how nym  jak i ludowi licznie ze
branemu. Poczem w Jego mieszkaniu, wszyscy składali  
m u sw e życzenia już to ustnie, już na piśmie; na czele  
sołtysów  wsi należących do Parafji P u łtu sk ie j, jeden  
z D uchownych odczytał następujące wiersze:  

Pięćdziesiąt la t ubiegło kiedy Twoje dłonie, 
Błogosławiły lud mnogi,
I my z równem uczuciem schylamy dziś skronie,
By uczcić dzień ten tak błogi.

W ówczas błogosławiłeś Ojcom naszym Panie,
Dziś pobłogosław ich synów,
I żyj nam jeszcze długo w tej czerstwości stanie, 
Zaszczycie rodu Korwinów.

Jakieś się chlubnie Twemu w yw iązał stanowi,
Jakieś zyskał poważanie,
Pomną to jeszeze wdzięczni mieszkańcy Ostrowi,
Nie zapomnieli N urzanie.

Lecz jeśliś z ręki BOGA. hojnie obdarzony,
W  nmysłu św ietne przymioty,
Jakże stokroć zaszczytniej, z każdej, z każdej strony, 
Brzmią rozgłośnie Twoje cnoty.

Kronika Dyecezji Twe dla niej usługi,
Złotemi skreśli zgłoskami,
A parafja Pułtuska  usług szereg długi,
Wdzięczności zapłaci łzami.

Rok to trzydziesty piąty jak  dla niej oddany,
Na wszyslkieś golów ofiary,
Tu pociechą Religji koisz duszy rany,
Tu nędzy skryte ślesz dary.

W ielką zyskałeś miłość przed BOGIEM, przed światem, 
Unikasz zaszczytów św iata,
Bo całą chwałę swoją zasadziłeś na tein,
„Kochać bliźniego, jak  b ra ta .”

I gdyby zgasłe cienie przemówić zdołały, 
Przemówiłby Ostaszewski (Biskup),
I m artw e usta Jego świadectwoby dały,
Czcm tu dla niego by ł Pniewski.

Więcej jak bratem, bo jak  Anioł pocieszenia,
Gdy płatne odbiegły sługi,
Ty słodziłeś ehoremu dotkliwe cierpienia,
Najprostsze pełniąc posługi.

O ! czemuż są skazane groby na milczenie ?
Jak byłby tryum f wspaoiały,
Gdyby głosem wdzięczności obudzone cienie,
Hołdy Twej cnocie oddały.

Czcigodny nasz P ra łac ie ! choć la t jużeś syty!
My Nieba prosim ze łzami,
Abyś wieńcem splecionym z swych zasług okryty,
Długo pozostał tu z nami.

Te są nasze uczucia, to jest dar nssz wszystek,
Racz go przyjąć w miłej chęci,
A jeśli z tego wieńca, zwiędnie który  listek,
W róć mu życie łzą pamięci!.....

Poczem grono Obywateli P u łtu sk ich , również w ier
szem i prozą, z łożyło  Jubilatowi sw e  powinszowanie,  
które na pamiątkę wręczyli , przyozdobione w różne  
godła  Religji.

W  żurnalach mód niejednokrotnie napotkać można,  
ciekawe i zajmujące szczegóły zabaw po pałacach w iej

skich. Zowie się to la  t i e  d e  chateau. Zaproszeni go 
ście przez gospodarstw o, zjeżdżają się z stron różnych,  
goszczą i bawią, dni kilka, a pole do gościnności w tych  
zjazdach, jest wielkie. Znana to rzecz także i u nas, co  
rok się wznawiająca, a kronika na tem polu, zbierać  
także może obfite szczegóły, zabaw wiejskich, m iłych  
wycieczek w malownicze okolice, polowań, balów, etc. 
W tym to sposobie dość liczne grono gości z różnych  
stron, a nawet i z W a rsza w y  przybyłych, przepędziło  
dni kilka w W ojtku szkach  (w Guber: K ow ieńskiej), u  
znanych z gościnności JJ W W . Stanisława i Alexandry  
z Hra: Laval Kossakowskich. Czytaliśmy list pisany  
zW o jtk u szek , w którym jeden z obecnych niemoże s ię  
odchwalić przyjęcia, jakiego doznali w gościnnym do
mu Hrabiostwa, wszyscy zaproszeni goście. Były tam i  
w esołe  wieczory i piękny fajerwerk i ogn ie  bengalskie,  
i teatr amatorski, na którym przedstawiono dwie sztu
czki, bardzo dowcipnie napisane przez autora, który nie
0 sto mil od W ojtkuszek, mieszka. Przedstawiono: Le 
m istifica teu r m istifie, i Serce A r tysty . T ego samego  
autora sztuczkę fran cu zką , grano w W arszaw ie , lat te
mu kilkanaście, na teatrzyku amatorskim u Hr: K ossa
kow skich  (w domu Pani Zielonkow ej, gdzie dziś dom  
Marszałka Pruskiego), oczem  Kur j e r  donosił w sw oim  
czasie. Teatrzyk w W ojtkuszkach  bardzo był pięknie  
urządzony, a Amatorowie-aktorowie, wywiązali się wy
bornie z sw ego zadania. W Sercu  A r ty s ty , jedna z w y 
stępujących Dam, opisywała całe  W arszaw sk ie  towa
rzystwo, dobierając najpiękniejszych ku temu kolorów ,
1 nieszczędząc. zasłużonych komplementów.

Z ostatnich prac dramatycznych naszego Pow ieśc io-  
pisarza, J. Korzeniow skiego, jest wielki Dramat w 4ch  
aktach, p. n . : S ą d  p rzy s ię g ły c h ,  który w tych dniach  
przedstawiony będąc we Lw ow ie, na dochód Artysty  
tamecznej truppy, P. M iłaszew sk iego , zyskał jak naj-  
pocblebniejsze dla twórcy przyjęcie.

D wa znakomitej wartości pod względem artysty
cznym obrazy, pomnożyły liczbę dzieł sztuki malarskiej, 
w pracowni s łynnego  Artysty naszego, P. Januarego  
Suchodolskiego. Jeden z nich przedstawia S ta d n ick ie
go p o d  G dańskiem , znanego powszechnie pod nazwą:  
D jabeł S ta d n ick i; a drugi, Stado  rozpędzonych  koni, 
z znanej powszechnie legendy o ogierze, który będąc 
sprzedanym do W ęgier, pow rócił  znowu do dawnej 
swej ziemi, uprowadzając z sobą całe stado koni, które
mu przewodniczył.  Uchwycona przez Artystę chwila,  
przedstawia właśnie bieg stada, a na czele, uchodzącego  
zn iem  ogiera . Piękne te obrazy, w których talent A r
tysty naszego, zajaśniał w całej potędze, zam ów ion e  
zostały przez Hrabiego Władysława S tadn ick iego , do 
dóbr Howory, w  Gubernji Podolskiej.

Zawsze chętny jak to już nie raz donosiliśm y w udzie
laniu swej artystowskiej pomocy dla w sp ó łz iom ków  na
szych, P. Edward Wolff, s łynny kompozytor i fortepja- 
nista w P a ryżu ,  znowu jednemu z W arszaw ian , nieod- 
m ó w ił  drogiego dlań czasu, i udzielając zasad swej sztu
ki, przyczynił się nie mało do postępów jego w muzyce. 
M ówimy tu o Panu W iślickim  fortepjaniście, który przed 
niejakim czasem w rócił  do W a rsza w y, nie zaniedbawszy
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przez czas pobytu swego w P aryżu  korzystać z wzo
rów  i nauki mistrza swego Edwarda Wolffa. To też nie 
dziw, że dzisiaj w grze P. W iślickiego  dostrzegać się da
je  nader korzystna dla niego zmiana, świadcząca najle
piej o postępie, jaki od powrotu swego z zagranicy 
okazał.

Donieśliśmy już o śmierci znanego kompozytora 
Onslowa. Onslow, należał do znakomitej rodziny an
g ie lsk ie j tego imienia; matka zaśjego pochodziła z ro 
dziny Brantome, znanego kronikarza XVI wieku. Uro
dził się roku 1784, w Clermont, we Francji. Mistrza
mi Onslowa, w sztuce muzycznej byli: Hullmandel, 
Dussek  i Cramer. Oper napisał tylko trzy: Alkad  
z  Vegi, Podróżny H andlarz, i X iążę Guise; ale g łównym 
tytu łem  jego do kompozytorstwa są koncertowe u- 
twory, owe dobrze znane u nas, klassyczne, wyborne 
sonaty, sex te ty , kw artety , tria , etc. Onslow nie podró
żował wcale; w świecie znano tylko jego dzieła, a nie oso
bę. P o C herubinim  zajął miejsce w P aryzkie j Akade- 
mji Sztuk Pięknych. P racował on także i dla muzyki Ko
ścielnej, a z dzieł tego rodzaju, wykonane było zaprze
szłej Niedzieli w Kościele tutejszym XX. Pijarów, przez 
Am atorów : A v e  M a r i a , czworo-śpiew bez akompanja- 
mentu. Utwór ten jest nader wzniosły, i wykonany zo
sta ł zjak  największą dokładnością.

Już nieraz mieliśmy sposobność oddać należną sp ra 
wiedliwość pięknemo talentowi artysty-malarza Góre
ckiego, który kształcił się w C e s a r s k i e j  Akademji Sztuk 
Pięknych w Petersburgu, i długi czas pracował pod 
okiem słynnego Brulowa. Obecnie Górecki, dla wy
doskonalenia się w swym zawodzie, bawi w H iszpanji; 
a z powodu upływającego term inu, otrzymał skutkiem 
N a j w y ż s z e g o  polecenia, przedłużenie czasu na pobyt za 
granicą, i pozwolenie do Maja 1854 r. Jednocześnie tak
że polecono przedłużenie inu pobieranego przez niego 
ze strony Rządu zasiłku, a to dla podania mu spo 
sobności do zwiedzeuia Wioch. Górecki w czasie po
bytu swego w M adrycie, wykończył obraz przedstawia
jący komunikującą według obrządku Katolickiego, m ło 
dą kobietę, złożoną chorobą; oraz dwie kopje, jedną 
z Rafaela: Ś w i ę t a  R o d z i n a , a  drugą z R ibeiry : Sty 
B a r t ł o m i e j .

Wspomniawszy już o proszku perskim , jako naj- 
oiezawodniejszym środku do gubienia owadów, dodać 
jeszcze musimy, iż podobnież wybornym na ich wygu
bienie środkiem, jest borax ; dostanie go w każdym 
składzie m aterja łów aptecznych, i ani ludziom ani do
mowym  zwierzętom szkodliwy nie jest. Aby za pomocą 
boraxu  wytępić robactwo, trzeba go bardzo miałko pół- 
na-pół z cukrem w moździerzu utłuc, i wszystkie m ie j
sca gdzie ono przesiadywać lubi, posypać. Można byc 
pewnym, że jeżeli się tylko przez kilka dni wszędzie 
posypywać będzie, gdzie robactwo się pojawi, to go się 
n a  kilka lat pozbędzie. Co dzień wymiatane robactwo, 
trzeba palić albo topić, bo uważano, że się nie wszystkie 
truje ,  ale jakby odurzone leży.

Wczoraj złożono w Redakcji K urjera: od W. O. W do- 
wy rs. 1, na budowę Kościoła w Mokotowie.— Od Wa- 
lerji kop. 60, na światło przed statuą MATKI BOZ-

KIEJ,  przed Kościołem XX. Reform atów .—  Od E. O. 
kop. 30; od P. J. kop. 227*; od F. R. rs.  1; o d S .  § . 
kop. 75; od N. G. rs. 1, i od N. Z. G. rs. 1, dla biedne
go szewca  na poddaszu, z chorą żooą i trojgiem dzieci. 
—  Od M. F. rs. 1, i od Au: J. (zebrane) rs. 2 kop. 40, 
dla biednej wdowy Bóhm  z 5rgiem dzieci, przy ulicy 
Jasnej pod Nrem 1364 zamieszkałej.

Photographia  znowu olbrzymi k rok  zrobiła. P P .  
Niepee, (synowiec współ-wyualazcy daguerreotypo- 
wania) i Lemaiłre w P aryżu , podali sposób przenosze
nia obrazów photo graficznych  na tablice stalowe, ce
lem używania tych ostatnich do druku rycin. Sposób 
ich udoskonalony został przez PP. Mantę photografa 
P aryzkiego , i R iffaud  sztycharza, i najpomyślniejszym 
rezultatem uwieńczony. Zapomocą ich nowego sposo
bu przenoszenia obrazów na tablice stalowe, d ruku ją  
się już dziś w P aryżu , ryciny, do wytwornego wydania 
Iconografji zoologicznej.

W z. m. um arł  w R zym ie  przeżywszy lat 40, Forte -  
pjanista kompozytor Th: v.D ohler. Grę tego znakomi
tego wirtuoza, współzawodnika Liszta , Thalberga, 
Dreyschoka, etc., słyszeliśmy w W arszawie  w począt
kach roku 184-5. Dawał on  wraz z Wiolonczelistą Piat- 
ti, koncerta w Salach Redutowych i Teatrze Wielkim. 
Najświetniejszy z tych był w godzinach wieczornych 
w Sali Redutowej; dały się w nim słyszeć prócz kon- 
certantów, Artyści bawiącej tu wówczas Opery W łoskiej, 
i pierwsze talenta naszej orkiestry  (Cy merman, R o
se, Lewy, B ułakow ski i Muller)-, dyrygował P. Qua- 
tr in i.

Szczególne są zaiste zdolności czy też sztuki, (bo t ru 
dno w tym przypadku określić to zdanie), jakie posia
dają niektóre osoby w odgadywaniu pisma. I  tak np. 
jeden z mieszkańców W ielunia , potrafi odgadywać 
wszystkie alfabety, z jakichby one składały się hie
roglifów , i na każde zapytanie jak najtrafniejszą u- 
dzielać odpowiedź. Alfabety te możoa sobie tworzyć do
wolnie, z liczb, znaków najdziwaczniejszych, a oznacza
jących litery, wiadome tylko jednej osobie, a za n ap i
saniem takiemi dziwolągami okresu, on teroiż samem i 
odpowiada literami z zastosowaniem odpowiedzi do za
danego okresu, oraz wybornym wierszem napisanej. 
Jako przykład, przytoczemy tu jeden taki jego odpis na 
uczynionem u zapytanie tajemniczemi znakami: czy jest 
siła ducha w stole? Oto jego odpowiedź:

„ W  organicznej tylko budowie wszystkiego  
Znaleźć można w ładzę ducba potężnego;
W  utworach zaś ludzkich, które wznosi sztuka 
Nikt, chyba szaleniec w ład zy  ducha szuka.”

Nie możemy sobie zdać sprawy, jakim sposobem, two
rzą  się te odpowiedzi, czy za pomocą posiadanego przez 
niego klucz.a, który niewierny, jakim sposobem możoa 
by zastosować do tysiąca rozlicznych a tworzonych przez 
inne osoby alfabetów; czy też za pomocą odgadywania, 
co jeszcze byłoby niepodobniejszem, liter, każdego naj
dziwaczniejszego z owych alfabetów. Dość że wszystkie 
jego odpwiedzi, zadziwiają i trafnością zdania i g ładko
ścią wiersza, a jak powiedzieliśmy, udzielane są temi s a 
memi literami, w jakich posyła mu się zadanie.

(*)
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B ank Polski. Podaje do publicznej wiadomości: iż 
w wykonaniu Instrukcji z d. 30  Grudnia (11 Stycznia) 
1837/s, tudzież z d. 2 (14) Paździerz 1845 r., przepi
sujących sposób i termina losowania certyfikatów  lit: A, 
wystawionych w zamian za złożone w Komissji Umorze
nia Długu Krajowego, obligacje cząstkow e  z pożyczki 
150  miljonowej, odbędzie się w Banku Polskim d. 31 
Paździer:(12 Listop:)b. r., wobec Komissji Umorzenia 
D ługu  Krajowego i Delegowanych z Komissji Rządo
wej Przychodów i Skarbu, zaczynając od godziny lOej 
z rana, włożenie do koła igielników z num eram i certy
fikatów, i samo tychże certyfikatów losowanie.—  Prezes, 
fiadzca Tajny, J. Tymowski. Naczelnik Kanceliarji,  
Radzca Dworu, Łvbkow ski.

JW . Rozalja zX żąt Lubomirskich R zew uska , Dama 
Honorow a N AJJAŚN IEJSZEJ CESA R ZO W EJ, przy
była  z Rozalina.

JW . Małżonka Jenerała-Adjut: JEG O  CESARSKO- 
K R Ó L E W S K IE J  MOŚCI, Leopoldyna de B erg , i Jen:- 
Major z Orszaku JEGO CESARSKO-KRÓLEW SK IEJ 
MÓŚCI, Xiążę R a d ziw iłł,  wyjechali do P etersbur
ga-

JW . Alexandra z Hrabiów Laval Kossakowska, w ró
ciła do W arszawy.

JW . Jenerał-Major Avreggio, wyjechał do Michaił- 
gorodu.

Do wspomnienia o zmarłym teraz Baletmistrzu Du- 
port, winniśmy dodać, że był w W arszaw ie, nie tylko 
w roku 1837. Ś łynny ten  choreograf, gościł tu dni kilka 
w Styczniu r. 1812, i dwa razy wystąpił w teatrze da
wnym przy placu K rasińskich. Ceny były podwyższo
ne. D uport tańcował oba razy w balecie własnej kom
pozycji, pod ty tu łem : Narcys zakochany w sam ym  so
bie; a nadto drugim razem wykonał jeszcze wśród ope
ry  K a lif Bagdadu, taniec polonez, gawot, i inne sola. 
Entuzjazm Publiczności dla tego odznaczającego się ta
len tu  był wielki, a jeden z Amatorów sceny, napisał o 
wystąpieniu Duporta, pochlebny ar tykuł do Gazety 
W arszaw skiej, z której uprzejmie nam udzielonej, wy

pisujemy te szczegóły. (Byłyby one niezawodnie zapi
sane i w Kurjerze, gdyby wówczas K urjer  wychodził, 
ale to się działo na lat 9  przed jego urodzeniem). W tym 
balecie Narcys, Duport występował sam jeden, scena 
działa się w A rkadyi, w czarującym ogrodzie, przy 
brzegu strumyka. Ujrzenie siebie samego w źródlanej 
wodzie, radość z tąd n iewinną i zadziwienie, przymile- 
nia i wzrastające zachwycenie ku pięknemu wizerunko
wi, wreście samobójstwo Narcysa, wyraził Artysta 
z dziwną doskonałością pantomimy. Podobny baletowi 
Narcys, widzieliśmy przed laty kilku na scenie Teatru 
Wielkiego, p. t . : Łowy Dyany, w k tó ry m P an i  Turczy- 
nowicz, także solo g łów ną przedstawiała rolę. Tym ra 
zem malowanie się wizerunku czarującej bogini łowów, 
spraw iało  nie zwierciadło strumyka, ale cień od św ia
tła Xięiycow ego.

Nie spuszczając z oka żadnego z tutejszych wyda
wnictw , i witając chętnie każdą nowość w p iśm ienni
ctwie naszem, nie możemy także pominąć wzmianki i o 
K alendarzu  P. Stanisława Strąbskiego, k tóry w chwili

swego ukazania się na świat, znalazł w ogóle jak  naj
lepsze przyjęcie. Kalendarz ten, a właściwiej nazywa
ny Rocznik, wyszedł po raź pierwszy w r .  1851, i tak 
treścią jak powierzchownością swoją, odróżnił się zu
pełnie od wychodzących do owego czasu Kalendarzy 
w W arszaw ie. Jakkolwiek po przyjęciu jakiego doznał 
od wszystkich, można mu było świetną przyszłość ro 
kować, wszelako skutkiem ciężkiej słabości, jaką  do
tknięty został wydawca, Rocznik  ów nie ukazał nam się 
w r. b., i już sądziliśmy, że swe istnienie zakończył. 
Tymczasem z przyjemnością dowiadujemy się, że R o
czn ik  ten na rok 18-54 już jest w druku, i że wydywca 
jego P. Stanisław Strąbski, właściciel D rukarn i ,  trzy
mając się zawsze drogi ulepszeń i postępu, przedsię
wziął zarazem środki, by pożyteczne to pod każdym 
względem dzieło, odtąd już nieprzerwanie wychodzić 
mogło.

Niedawno zapytywano nas, czy nie pojawiły się do
tąd w W arszawie, raki morskie; czyniąc zadosyć żą
daniom, donosimy, że jutro do handlu J. Ried/a, przy 
ulicy Nowo-Senatorskiej, nadejdą poszukiwane ra k i 
morskie, równie jako i świeże ostrygi, p ik lin g i, i 
smaczne rybki, zwane sprotten.

W dniu zaoriegdajszym w zabudowaniu pustem na 
placu pod Nr 2957, dostrzeżono ciało kobiety nieżywej, 
lat około 19 mieć mogącej, z odzieży zupełnie obnażo
nej, przykrytej spódnicą i płachtą z płótna grubego, 
z nazwiska, pochodzenia ani zamieszkania niewiado- 
mej.

Już wspomnieliśmy o grze P. Em ila Łapczyńskiego, 
fortepjanisty, na Poniedziałkowym wieczorze. Owóż za
mieszczamy tu dosłownie wiersz, jaki Córka Gospodar
stwa domu, a znana wieszczka Deotyma, skreśl iła  
młodemu Artyście, oceniając p iękną grę jego :

„Jak BÓG do Sam uela, tak sztuki gtos BOŻY 
Zbudził dar twój, w o ła jąc : Em ilu! Emilu!
Jak uieśmiertelność łączna z młodością w motylu 
T ak estetyki wieczność przeżyłeś w  la t zorzy
Poważny jak  pustelnik, cichy jak  lew ita,
Skroń dziecięcą wychylasz z pod mistrza korony!
A niewinność Twej duszy na dźwiękach rozkwita,
Jak wieaiec z białych f jo łk ó w  na lutni zwieszony.”

Deotyma.
Wczoraj w Teatrze Rozmaitości,  przywołani zostali: 

po Kom: Podstęp Pana K apitana, Panna Ciemska  i 
Pan Komorowski; po Krotochwili Jaki Ojciec ta k i Syn , 
P an Żółkow ski.

Gazeta Bukarestska  pod dniem 23 Września r. b. do
nosi co następuje: uNajpiękniejsze jesienne pogody, 
sprzyjały w ciągu kilku tygodni manewrom i przeglą
dom wojsk Rossyjskich. Dnia dzisiejszego z południa, 
nadeszły gęste chmury, puścił się deszcz rzęsisty, i po
wietrze zupełnie odświeżyło się. Manewra wojskowe 
stawały się powodem podziwu dla tutejszych mieszkań
ców. Szczególniej unosili się nad postawą żołnierzy i 
dzielnością koni, zwłaszcza po tak znojoem Jecie; rzad
ko też można widzieć taką massę pięknych koni. Do
wodzący wojskami Jenerał-Adjntant Xiążę Gorczakow, 
codziennie był obecnym na przeglądach i manewrach,



i niekiedy na rozkaz Jego bito alarm, a wojska stawiały 
się na miejsca oznaczone z nadzwyczajną szybkością.

Dzienniki Francuzkie  i Belgickie  nie nadeszły one- 
gdaj; B erlińskie  i W rocławskie  podobnież; gdyż jak 
zwykle we W torki i w Niedziele nie są wydawane.

A n g l ja . —  Do Londynu  przybył Poseł A ngielski 
v/Toskanji, P .B u lw er.—  Otrzymano w.Londynie dw a
naście x iąg  przepisów religijnych i moralnych wyda
wanych przez Cesarza powstańców Chińskich, Tien- 
teha; pierwsza z nich nosi ty tu ł :  Xiggi Niebieskich 
rozkazów i rozporządzeń , które Tien-teh od BOGA 
JE Z U ,m ia ł sobie objawione. Pacierz przepisany w tych 
xięgach jest do Chrześcjańskicgo podobny; do 10 Przy
kazań, dodano zakaz palenia tytuniu i opjum. Znajduje
my też tam historję biblijną, stary i nowy testament, 
zalecenia z naszej religji wyjęte, i to święte p raw o :  Ko
chaj bliźniego ja k  siebie samego. W ogóle te przepisy 
we wszystkiem dość zbliżają się do Chrześcijanizmu. 
(Lloyd).

A u s t r j a . —  Cesarz w połowie przyszłego miesiąca 
uda się do Monachjum , bo lfita rocznicajirodzin jego 
narzeczonej, przypada w dniu 24 Grudnia. —  Budowa 
kolei Kroackiej za 18 miesięcy ma być ukończoną. —  
Minister oświecenia Hr: Leon Thun, wrócił do W iednia, 
i objął na nowo swe urzędowanie.—  b eldm:-Poru: 
Arcy-Xiążę Karol-Ferdynand, został dowódzcą ko rpu 
su 10; kilku dowódzców korpusów zm ieniono.—  Hra: 
Gyulai jeszcze bawi w  W iedniu. (Lloyd).

F r a n c ja . P aryż 3  Listop:. —  Obawy kwestją zbo
żową wywołane, ustają; obliczono, że deficyt w zbiorze 
tegorocznym równa się tylko 6-tygodniowej konsumcji. 
Nie mała to rzecz wprawdzie, ponieważ jednak pienię
dzy nie brak, przeto łatwo F rancji przyjdzie sprowadzić 
zboże z zagranicy. Obliczono dalej, że teraz przecięcio- 
wo dziennie sprowadzają do 50,000  hektolitrów, i że 
do końca b. m. dowóz wyniesie 3 miljony hektolitrów. 
—  W Ministerjum spraw wewnę: zapowiadają pewne 
zmiany pomiędzy wyższemi urzędnikam i.—  Spodzie
wają się wkrótce znacznego podwyższenia kursu akcji 
wszystkich kolei żelaznych, zwłaszcza Slrasburgskiej; 
równie jak  większego ruchu w przemyśle. Jeżeli rząd 
chwilowo może się znajdować w trudnościach finanso
wych, to tym łatwo zapobieży pożyczką. Do tej tak u- 
pragnionej pewności,  w interesach przyczynia się wie
le zmniejszenie przesilenia monetarnego w Angl)i; l i 
sty bowiem od bankierów Londyńskich  donoszą, że 
znaczna ilość złota w ostatnim tygodniu do Londynu, 
przywiezioną została. (Ind: Bel).

T urcja, —  Z W iednia  donoszą  pod dn iem  19 z. m., 
że Turcy  porob ili  p rzygo tow an ia  między Widynem  a 
K alafat do prze jśc ia  Dunaju. Do W idynu  sp row adzo 
n o  w ie lk i  park  po n tonów ; m ost też urządzić  mieli m ię
dzy W idynem  a m a łą  w yspą  na D unaju, zam ieszka łą  
przez k ilka rodz in  ryback ich ,  a teraz op a trzo ną  w b a r 
dzo potężne  fortyfikacje. Rossjanie  w ysyła ją  w o jska  
do K alafat. Turcy  jednak  ro b ią  p rzygo tow an ia  do 
p rz e p ra w y  w d w u n as tu  może p u n k tach  nad D unajem,

by ukryć łatwiej punkt, w którym istotnie przeprawę 
tę dokonać zamierzają. (J. de St. Pet:).

R o z m a it o ś c i. —  Szczególną okolicznością, która od
znacza w inograd  dotknięty chorobą, jest wielka obfitość 
alkoholu, który się w nim rozwija. Wina wyrobione 
z jagód, zebranych w najgorszym stanie, pokazują 210, 
2 3 0  aż do 240 stopni na areometrze. Jeżeli taki w ypa
dek będzie ogólnym, właściciele w innic znajdą sowite 
wynagrodzenie nieurodzaju wina, w ilości otrzymanych 
wódek i wyskoku. Dotąd wiadomym wypadkiem w ino
brania jest to, iż zbiór wina ledwo wyniesie p ią tą  część 
zwyczajnego urodzaju. Wiele mówią w tej chwili o roz
prawie podanej przez P. N ervaux  Akademji Nauk, o 
chorobie winorośli. Dowodzi on, iż odkrył n ieomylny 
środek zapobieżenia rozwijaniu się pasożytnego grzybka 
oidium; środek ten zależy na zmianie zupełnej sposobu 
uprawiania winnej latorośli.— Wysiadając ze statku pa
rowego do ambarkaderu w Nowyrn-Yorku, słynna śpie
waczka Henryetta Sontag  (Hr: pośliznęła “się, i
wpadła w rzekę. Szczęściem, uratowano j ą  od śmierci 
nieoehybnej; potłukła się wszakże cokolwiek. — Do 
B erlina  przywieziono w tych dniach z H arzu, razem aż 
500 uczonych śpiewających kanarków .—  Jakiś żebrak 
przybył do oberży, prosząc, aby mu co z litości dano 
jeść. Dziewczyna posługująca, postawiła przed nim 
pełną  miskę niby  rosołu. Biedak długo przyglądał się 
tej zupie, wreszcie zaczął miskę przesuwać po całym 
stole; dziewczyna zdziwiona, zapytała, dla czego to ro 
bi? na co ów odrzekł:  »Ślepych  zwykle prowąjlzą, a  
jak uważam, zupa ta nie ma ani jednego oka."

PRZYJECHALI do WARSZAW Y.
Biedrzycki Jan  Oby: z Gidló w n r 625; Bielski Sewer, i Chrzano

w ski Stan: Ob: z Chociwia nr 476; D rohojew ski W łady : Kanclerz 
K onsulatu A ustr: w  W arszaw ie , z W iednia n r 413; Gołcz W łodz: 
Oby: z K iełczew a nr 585; Hensehel M aur: Kup: z Poznania u r  2359; 
Jakow lew  Alex: Oby: z Szw ajcarji n r 634; Jakobstam  Alex: Kupr 
z Odessy nr 634; K arw ow ski K ajet: Oby: z Ł abętn ik  u r 476; L i
piński Faustyn  Oby: z Czarnocina n r 625; Pstrokoński Ju l: O byw ; 
z G łuchowa n r l5 7 4 ;  Paszkiew icz Ja n O b :z G ro d n a n r2 6 8 4 ; S um a- 
rokow  Leon P ułko: z P a ry ż a  nr 634; X . Skupieński Klem: Kanonik 
z  W olborza nr 471; Tański Juljan Oby: zKam ienuy nr 500.

W y je c h a li:  Bogdański Ign: Oby: do C esarstw a; C hrzanow ski 
Leon: Oby: do Skały; Dy trych Pau lina Oby: do P etersburga; F ra -  
get Józ: Kup: do W iednia; O rłow sk i Leon Oby: do Borow a; Popiel 
W a c ła w  Ob: do Łow icza; S tacbow ski Stan: Oby: do C esarstw a.

DOIIESIEWLl.
IP A N N A , zdatna, um iejąca kraw iecczyznę, kobiece ro b o ty , 

i dobrze czy tać , może znaleźć miejsce. W iadom ość pod N r 4896, 
p rzy  ulicy D ługiej, wchodząc w  podw órze po praw ej stronie, Ba 
2m piętrze.

Am atorom  w ybornych W I N N Y C H - G R O N , po- 
spieszamy donieść, że do składu P. Kocharkina, p rzy  
ulicy N ow o-Senatorskicj, nadeszły p raw dziw e A stra- 
ch ińsk ie W inoe-grona, k tóre tak  smakiem jako  i w iel

kością, zasługują na spotkanie się z najdelikatniejszem podniebie
niem.

T E R M I N A T O R  do kunsztu Introligatorskiego, dobrej kon- 
dnity , ze stosow ną naukow ą kw alifikacją, może znaleźć miejsce 
w  Zakładzie W il: K rensch, p rzy  ulicy Rymarskiej.

K toby sobie życzy ł nabyć B I J C R A J A  m ło
dego;—  oraz BRYCZKĘ na żelaznych osiach i W ÓZ; 
w  pojedynkę;—  niemniej parę  KONI i M ASZYNĘ 
do rznięcia sieczki; poweźmie bliższą wiadom ość 

przy u licy  Pańskiej Nt'o 1201.
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D obra Ziemskie SĄ8HA, w  Pcie Łukow skim , Gub: Lubel
skiej położone, z wsiami zarobuem i Jounikiem i W róblioą, w g łę 
bię dobrej żytniej, z pięknemi łąkam i groodowem i w  znacznej 
ilości, i lasem odpowiddnim , są z w olnej ręk i do sprzedania. 
Bliższą wiadomość pow ziąźć można na miejscu.

O 4 ry  godzin drogi od W arsz aw y , w  bliskości stac ji Kolei 
Żelaznej Rogów, potrzebna je s t  JPAŚUUA, umiejąca k raw iec- 
czyznę, szycie bielizny, oraz znająca się na praniu , nabiale i 
w  ogóle na gospodarstw ie w iejskiem. —  Tamże potrzebny je s t  
KUCHARZ kaw aler i OGRODNIK znający dobrze sw oją sztukę. 
O  w arunkach dowiedzieć się można w  hotelu L itew skim  N ro 34 , 
eodziennie z rana  do godz: 9ej, a  to ty lko  do N iedzieli.

. ^  P o trzebny  je s t na w ieś O G R O D N I K  w y -
ł j  J T  M  kw alifikow any, bezżenny, m ający korzystne św ia- 

ćee tw a z zdolności i postępow ania; niech się zgło- 
si do domu W . M oldaur, przy  ui: Granicznej N ro 

1 077c, naprzeciw  B azaru , do P io tra  miejscowego S tróża. —  
K toby m iał gotow y ALEMBIK do zbycia, niech tam że pozosta
w i  adres.

SXQP1T tak  ja k  now e, suknem p o k ry te , za pomierną cenę 
są  do zbycia, pod N r 466 , na rogu ulic Bielańskiej i Senato r
sk ie j,w  Składzie w y ro b ó w  N ow otnego S reb ra , gdzie każdego cza
su  obejrzeć można.

KIDPON na rs . 10 od Obligacji Skarbow ej N r 11 ,124 , p ła 
tn y  1 Października (19  W rześu ia ) 1853 r., zaginął; zastrzeżenie 
w  Banku Polskim  zrobiono. W iadom ość p rzy  ulicy E lektoralnej 
N ro  748, na lm  piętrze.
MMk K toby m iał do sprzedania DOKI m urow any , w  o- 

S iB  kolicy Saskiego Ogrodu położony, za cetfę od 15 do 
JBijjjjUjl 30 ,000  rs. gotów ką, którego s ta ła  in tra ta , po s trące- 

niu w szelkich podatków  i kosztów , w ynosiłaby odpo
w iedn i procent od kupitału; raczy  zgłosić się lub dać adres, do 
Cukierni P . Semadeni, w p ro st Banku, w  domu pod N r 9 5 5 , kaź- 
dodzieonie od godziny lOej de 12ej z rana , bez pośrednictw a trze 
ciej osoby.

Jest d ozbycia  za um iarkow aną cenę EIJTRO  N IE D Ź W IE 
D ZIE CZARNE, suknem granatow em  pokry te , nowe, zupełuie 
n ieużyw ane ; a to p rzy  ulicy N ow y -S w ia t N ro 1261, na lm  pię
trz e , w  dziedzińcu. W iadom ość u miejscowego stróża.

Z powodu w yjazdu, jes t do sprzedania FOB- 
TEPJAN now y, mahoniowy, o 7u oktaw ach, 
z c a łą  platą , szprejcam i i sz tabą, pod N r 175 p rzy  
ulicy G ołęb iej, na lm  piętrze, drzw i w prostsieni.

DO HANDLU GALANTERYJNEGO
H . S. W E R N IT Z , §

g p r z y  ulicy K rakow s:-Przedm ieście, naprzeciw  Odw achu podgj 
itNr 444, nadszedł św ieży tran sp o rt z Nowego Y orku, HA-Ś 
SLOSiEMf Gum oelastycznych i G uttaperchow ych m ęzkicb ,S  
Adamskich i dziecinnych, w  najlepszym guście; z k tórem i mam 
^honor polecić się Szanownej Publiczności, po cenach zniżo- 

jąsnycb; biorącym  tuzinam i, odstępuje znaczny rab a t.

O SO BA  p rzyby ła  z prow incji, W dow a, w średnim  w ieku, 
p rzyk ładna, znająca się na gospodarstw ie, życzy przy jąć obow ią
zek zarządu domu. P o trzebu jący  takow ej, zgłosi się po bliższą 
inform ację p rzy  ulicy Leszno Nro 6 8 1 , w  domu Kloccra, na lm  
piętrze; a bliższą wiadomość udzieli S tróż domu. Tę osobę w  każ
dej chwili zastać można w  domu.

T ysiąc  kilkaset w iader najpiękniejszej HAFII8T1T k w a 
szonej tegorocznej, je s t  do sprzedania z dostaw ą do W arsz aw y , 
i N ow ogeorgiew ska lub bez dostaw y, za cenę przystępną. Oso
b y  in teresow ane, raczą  zgłosić się (franco) do P ocztlialtera w Z ło 
to ry i, lub osobiście z tym że um owę zaw rzeć będą mogły w  każ
dym  czasie.

W miesiącu Maju r . b., zgubiłem KONTRAKT, po żydow sku 
pisany , z d a tą  2go Grudnia 1852 r ., na kupione przezemnie od P. 
A braham a H crtzm ana z Lublina, k ilkase t czet: pszenicy po rs r . 4 
kop. 2 7 ł/a; k tó re  W . S teinberg, W łaściciel dóbr P iasków  miał do
staw ić  do m iasta N ow ej A lexandrji, dla P. Joela T aubw urzel. U pra

szam łaskaw ego znalazcę, o oddanie lego K ontrak tu  (gdyż żadnej 
z niego korzyści mieć nie może), do P. Joela T aubw urzel p rzy  u 'icv  
S to-Jersk iej Nro 1779, za nagrodą.—  M. tFeitzensang.

W  mieście okręgow em  Radomsku, Pcie P io trkow skim  
Gub: W arsz :, p rzy  Kolei Żelaznej, je s t  do sprzedania 
za summę rs. 2225 , DOM pię tro w y , masiv m urow any, 
dachów ką k ry ty , now y, w  środku rynku położony, 

k tó ry  obejmuje w  parterze  cz tery  Pokoje i Sklep; na piętrze zaś, 
dw a Pokoje, Salon, P rzedpokój, Kuchnię i Spiżarnię; w  domu 
ty m  znajdują się także dw ie Piw nice, a trzecia niedokończona, 
4 ry  Stajnie m urow ane, Podw órze obszerne, może być w  nim o- 
gródek w arzyw ny ; podatki op łacają się z funduszu propinacyj- 
nego; w  lesie miejskim w olny w rąb  i pastwisko; tej N ierucho
mości służy  to praw o hipotecznie zapewnione. W iadom ość na 
miejscu lub w  W arszaw ie  pod Nrem  124, przy  ulicy P iekarskiej 
u Bednarskiego.

P rz y  ulicy K rólew skiej, N r  1063, od frontu na lm  p ię trze , 
dw a JPOKOJE obszerne, um eblowane, z Kuchnią, D rw aln ią , 
P iw nicą  i G órą, z powodu odjazdu, są  do w ynajęcia  do Nowego 
Roku, za znizoną cenę. W iadom ość na m iejscu n lokatora. 
W ejście z b ram y na lew o.

K arolina Landgesell, patentow ana A K U S Z E R K A ,  ma za
szczyt zaw iadom ić, że przeniosła mieszkanie sw oje do domu W . 
G rabow skiego N ro 495 , p rzy  ulicy M iodowej, pierwsze podw ó
rze  od tejże ulicy, na 3m p iętrze.

D A N N A  kompletnie uzdatniona do robienia K APELUSZY 
i K A PO TEK , jn o ż e  być p rzy ję tą  ze w szystkiem  do M agazynu 
S tro jów  Emilji Śliw ińskiej, p rzy  ulicy F re ta  pod N r 258 , obok 
Cukierni.

E O R T E P J A N N  będące do najęcia lub sprze
dania pod Nrem 617 , p rzy  ulicy D aniłow iczow skiej, 
w  domu Biblioteką Załuskich zw anym , przeniesione 
zosta ły  do domu W . S zustra , p rzy  ulicy T ręback ie j 

pomiędzy Hotelem Angielskim a domem Steinkelera.
Są do sprzedania M E B L E  jesionow e: K anapy, 

Fotele, Stół, S tolik do k a r t, K rzesła i Łóżko, w  do
mu przy  ulicy Długiej pod N r 589. W iadom ość u 
miejscowego Stróża.

f j  D O B R A  Sofiow ka, Kamionka i W ołkonoszu w  GubernjiŚ"’ 
g ł l iń s k ie j ,  w  N ow ogrodzkim  Pcie położone o w io rst 17ya, od§ 
^ rz e k i  spław uej Niemna, w  gruntach po większej części jęcz-^  
kamiennych, m ające rozległości w edług m iary zw ykłe j 181 w.* 
g 2 4  m., a w te m  ograniczeniu L asów  w  części tow arnych prze-*j 
^gszło 76 w ., a Ł ą k  1S w ., z dostateczną fpańszczyzną i wszel-o 
tśSkiemi dogodnóściann w gospodarstw ie w ym aganem i, z 53 cha-2 
ja tam i pańszczyznowemi, z 233 męzkiemi, i 245 źeńskiemi dusza-5 
ygmi rew isŁ iem i, a długiem bankow ym  na summę 5 ,000  ru b lij 
kSsrebr: obciążone, są do w yprzedania z wolnej ręk i od l9 M a r  j  
j®ca 1854 r. W iadomość o tych dobrach i w arunkach ich sprze-; 
^gdaży, pow ziąsc można w Z arządzie dóbrW sielubia, Nowogrod-' 
Saskiego P tu , Mińskiej Gubernji.
v,% v/.w .v.v*v,% w i% % % v.w w v*w J

Jest do najęcia w każdym czasie, kw arta ln ie , na lm  p ię trze , 
M I E S Z K A N IE  z salo nu i 3ch pokoi sk ładające  się, z m e
blam i, za pomierną cenę, w  domu W . S l^varcow , p rzy  placu 
Saskim. Wiadomość u S tróża M ikołaja. M

W  domu pod N r 2 97 /8 , naprzeciw Zam ku, je s t  do wynajęcia  
S K L E I*  i D lłA N I C  A, na lodownie. Wiadomość w Szyn
ku, po południu od godz: 2cj do te j ,  każdego dnia.

N r 636 /7 ,

.  Znaczny tran sp o rt zagranicznego (pod na-j
A nyżu do dysty low ania W ódek używ anego), n ad e- ' 

ksłanym  zosta ł w komis, do Kantoru Komissowego i E x p e-/ 
dycyjnego, Józefa Hoched linger- p rzy  ulicy Przejazd N °6 4 9 .’

L O K A L  u a lm  piętrze, sk ładający  się z 7u Pokoi, pom ię
dzy temi Salon z balkonem i P rzedpokój, zupełnie świeżo odno
w iony, z Kuchnią angielską, G órą w łasną , S ta jn ią  i W ozow nią, 
do najęcia każdego czasu, p rzy  ulicy Smolnej pod N r 12866, 
obok N ow ego-Św iatu, idąc N ow ą D rogą po praw ej ręce , za o-
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grodem Najwyższej Izby Obrachunkowej, jak  karta tamże na 
rogu wskaże.

D O B R A ,  dziesiatiu 1059, czyli włók dużych 6 8 , morg: 26, 
prę: 96 rozległe, z inwentarzami, są do sprzedania z wolnej ręki. 
Dobra te odległe są od miasta Płońska wiorst 10, od W yszo- 
grofl».-wiorst 18, od Płocka wiorst 28; budynki w najlepszym sta 
nie. Mappę, rejestr pomiarowy i warunki przedaźy, przejrzeć 
można u JFrutnowskiego, Patrona Trybunału w W arszawie, w do
mu Łipkau przy ulicy Miodowej zamieszkałego.

S E R -  k r a j o w y  S z w a jc a r s k i , sprzedaje się przy u li
cy Długiej pod Nr 584, w hotelu Niemieckim.

Rs. 1350 (zł. 9000), jest do ulokowania na Iszy  Ner 
hipoteki Domu murowanego w W arszawie. Bliższą wia~ 

pyrm aJ domość powziąść można w Xięgarni J. Blaszkowskiego 
N r 395.—  Tamże dowiedzieć się można o OSOBIE, któ

ra  przez la t 17 trudniąc się prowadzeniem meldunków w obszer
nym domu, życzyłaby przyjąć taki obowiązek, za niewielkiem w y
nagrodzeniem.

W  Sklepie Rozmaitości M. Konopackiego, pozostawiono do 
sprzedania S A C - P A Ł E 1 T O T  piżmowcowe, zupełaie jeszcze 
nieużywane.

6*000 sztuk IKC/iEPOlV 3 i 4 ro-letnich, jest do 
nabycia w dobrach Ryki, przy szosse Lubelskiej, 84 w. od W ar
szawy odległych, w 147 gatunkach najlepszych, szczepionych i okó- 
lizowauych na ziarnówkach. Ktoby sobie zyczył nabyć, raczy 
zgłosić się do Pana Sobolewskiego, adressując swe obstalunki przez 
Moszczankę do Ryk. Cena Sczczepów jest następująca: JABŁON
KI po kopiejek 37 J/ 2; GRUSZKI, W IŚNIE, CZEREŚNIE i REN- 
GLODY, po k. 45; ŚLIWKI, po k .22; BRZOSKWINIE i MORELE, 
po kop: 75; które na żądanie mogą być odstawione do W arszaw y 
za przystępnem wynagrodzeniem, przez furmanów tam co tydzień 
udających się.

Mam zaszczyt donieść Szanownej Publiczności, iz w handlu 
moim w Sieradza, w  Rynku pod N r 5/6, oprócz H A .T E R  J A -  
Ł Ó W  aptecznych i F A R B  różnych suchych i olejnych, do
stać można w każdym czasie za pomierną cenę i w najwyborniej
szym gatunku, także i następujących towarów, jako to : Korzen
nych; Narzędzi różnych dla rzemiosł: Szkła różnego gatunku,
stołow: białego i taftowego; Blachy cynko: i żelaznej; przedmiotów 
Galanteryjnych; Świec łojowych i stearynowych stołowych, o- 
raz Kościelnych; Mydła; Massy do podłóg, do skór i do smaro
wania osi; Gwoździ maszynowych różnego gatunku, i różnych 
innveh towarów.— A. Fayans. ^  a ?

Osoby Byczące sobie pobierać u mnie lekcje T A l i [ C ^ łw |j j  
^Salonowych; zechcą się zgłaszać do mego mieszkania, P°ł .  
g |N r 1066 przy ulicy Królewskiej, w domu Lubieńskich, w kor 
Opusie na Im piętrze.—  Franciszek Karpowicz. Jg
vsmm&o£3&s3̂ mŝ »ism

HOTEL FRANCUZKI
W DREŹNIE

Nowy W łaściciel zaprowadził w tym domu wszelkie możliwe 
ulepszeuia, a to celem pozyskania zadowolenia podróżnych. Na- 
dewszystko podróżni znajdą tam wyborną kuchnię, dobre łóżka,
dobre wino, a to wszystko po cenach bardzo umiarkowanych.
Podpisany, będąc z urodzenia Francuzem, mówi nieco po polsku, 
gdyz bawił czas niejaki w tym Jtraju. Z jego strony nic pomi- 
niętem nie zostanie, aby uczynŁj-pobyt podróżnych w Dreźnie 
przyjemnym.—  Ludwik Raffarra, w Hotelu Francuzkim.

Niżej podpisany, podaje do wiadomości, żeod 15 
b. m. ma zamiar oświetlać Rajtszulę cztery razy 
w tygodniu, to jest dwa razy dla Dam i dwa razy
dla Mężczyzn, od godz: 5 ej do 7ej wieczorem; —

zatem uprasza Szanownych Amatorów K O N N E J  J A X D V ,  
ażeby raczyli zgłosić się doP. Schneebergera Berajtera, pod N r 
1066n, przy ulicy Królewskiej.

W arszawski A rtyllcryjski Arsenał Konstrukcyjny niniejszem za
wiadamia, iż w  duiu 1 1 /2 3  ; 17/29 Grudnia r . b., odbywać się 
będzie w domu pe t  N r 1778<i, przy ulicy Sto-Jerskiej, licytacja, na 
dostawę do tegoż Arsenału i Zachodniego Okręgowego, NARZĘ

DZI rzemieślniczych. Każdy więc mający chęć podjęcia się tako
wej dostawy, winien zgłosić się w dniach wyż oznaczonych, 
z kaucją rs. 3828 kop: 28, i z świadectwem W ładzy miejscowej 
z r. b. na prawo przystąpienia do licytacji. Licytacja odbywać 
się będzie od godz: 9 z rana, do 12 w połuduie, i po upływie tego 
czasu, nikt do takowej przypuszczonym nie będzie. Przyczem nad
mienia się, iż mający chęć licytowania i złożyć kaucję na Nieru
chomość, powinni przedstawić już laką, aby nieulegała żadnej 
wątpliwości i niepotrzebowała sprawdzania, w  przeciwnym bo
wiem razie przyjętą nie będzie. Główniejsze warunki tej dosta
w y są następujące: 1) Narzędzia rzemieślnicze mają być szcze
gólniej angiels:, gatunku jak  najlepszego i roboty, zupełnie odpowie
dnie wzorom; kruche zaś, miękkiego zahartowania, niedokładnego 
narzędzia i złej roboty, przyjmowane nie będą. 2 ) Entreprener 
obowiązany dostawić takowe narzędzia do W arszawskiego A rtyl
eryjskiego Arsenału Konstrukcyjnego i Zachodniego Okręgowego 
w Twierdzy Nowogieorgiewskiej, własnym kosztem na miejsce 
jakie mu będzie wskazanem, którą to dostawę narzędzi ma usku
tecznić nie razem, lecz częściowo, jak  będzie uznanem dla wyż 
wspomnionycb Arsenałów za potrzebne; i po każdem wezwaniu 
nie później, jak po upływie 2 ch tygodni, licząc od dnia otrzym a
nia przez Entreprenera zawiadomienia. 3) Jeżeli Entreprener na 
czas oznaczony w kontrakcie, nie dostawi żądanych narzędzi, na
tenczas Arsenały mają prawo zakupywać takowe na rachunek 
Entreprenera, po jakiejkolwiek bąć cenie, i przewyżka w takim 
razie przypadnie na rachunek Entreprenera; zysk zaś, jaki mo
że wyniknąć z takowego kupna, pozostanie na korzyść Skar
bu. 4) Oprócz stra ty  jaką ponieść może nieakuratny E ntre
prener, przez kupno na rachunek jego Narzędzi, lub zysku Skar
bu z takowego kupna, ściągnie się z niego za niedotrzymanie 
umowy strof, po poł-proceotu na miesiąc, z wartości oiedosta- 
wionych na termin Narzędzi, i trw ać będzie do tego czasn, do
póki zobowiązanie będzie wypełnionem, lub dopóki stro f z nie- 
dostawionych na termin Narzędzi, nie wyniesie sześciu procen
tów. 5) Jeżeli Entreprener za którym utwierdzona licytacja, po 
zawiadomieniu go o tern, w  przeciągu jednego tygodnia, lub sie
dmiu doi, nic zawrze kontraktu, lub zrzeknie się entrepryzy, 
w takim razie złożona przezeń kaucja z ty tu łu  tego, zatrzymaną 
będzie w skarbie do tego czasu, dopóki za odbyciem nowej li
cytacji, lub innym sposobem, ukończoną będzie przyjęta przez 
Entreprenera dostawa Narzędzi; z kaucji zaś jego potrącą się 
wszelkie s tra ty , jakieby Skarb poniósł z tej przyczyny. 6 ) En
treprener obowiązany złożyć deklarację, jako będzie oczekiwał 
zatwierdzenia przez W ładzę pozostałej za nim ceny; jeżeli zaś 
W ładza uzna takową za niekorzystną, lub entrepryzę wcale za 
nie potrzebną, w takim razie nic może rośeić żadnej pretensji i 
zadowolonym być winien ze zwrócenia mu kaucji. 7) Jeżeliby 
Entreprener w przeciągu roku, nic otrzym ał od Arsenałów w e
zwania, na dostawę wyszczególnionych w wykazie Narzędzi, w ta 
kim razie obowiązany dostawić wszelkie takowe przed dnient 
1 Stycznia 1855 r. Arsenały zas przyjmą podług wzorów i w a
runków kontraktu. 8 ) Jeżeliby wprzeciągu roku 1854, Arsenały 
zażądały narzędzi rzemieślniczych w większej ilości, nad ozna
czoną w wykazie, w takim razie Entreprener ohowiązanv dosta
wić niezaprzeczenie po cenie kontraktowej i na tychże "samych 
warunkach, i przeciwnie gdyby nie zaszła potrzeba przyjęcia 
wszystkich narzędzi podług wykazu i niektórych nawet zupełnie 
nie żądano, Entreprener nie może rościć na to żadnej pretensji. 
S z c z e g ó ł o w e  zaś warunki i wzory, mogą być przejrzane k»źdo- 
dziennie wyjąwszy dnie^ Niedzielne i Świąteczne w Kancellarji 
Warszawskiego Artyleryjskiego Arsenału Konstrukcyjnego, od go
dziny 9ej z rana do 2ej popołuniu. —  Dowódzca W arszawskiego 
Artylle: Arsenału Konstrukcyjnego, Jeoerał-M ajor, Garbunoff 1. 
Tłumacz Arsenału, Zim m erm ann.

W  domu Tarnowskich, przy ulicy Krako.-Przedm: Nro 388, 
z przyczyny wyjazdu, jest do najęcia każdego czasu PIERW SZE 
PIĘTRO z meblami. Wiadomość u miejscowego Szwajcara.

WINA stare Węgierskie z 1834 roku, są do 
sprzedania w  całkowitej massie lub parljami, albo 
na butelki. Wiadomość w Starem- Mieście pod Nr 41, 
na lm  piętrze od frontu.
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Zaopetrzywszy Magazyn mój przy ulicy Wierzbowej pod Nu
merem 473, gdzie Drukarnia Kurjera Warszawskiego, w rozmaite 
1IBIORV na wszystkie pory roku służące,
nie szczędziłem dość znacznego nakładu, aby co do wytworno-
ści i gustu, w  towarach i wykończeniu Sukien, by ł odpowie
dnim, po cenie umiarkowanej, jedynie aby w pćźniejszym czasie 
mieć zaufanie u JJW W . i W W . Panów, którzy mnie zaszczycać 
raczą; tak ie przyjmuje obstalnnki na czas oznaczony, a ze stro 
ny mojej usilnie starać się będę, aby wykończenie w pracowni 
mojej było podług najświeższej mody Paryzkiej, mając przeto 
powierzoną jakiegobąć rodzaju robotę krawiecką, mógł uzyskać 
względy Szanownej Publiczności.—  M. Szczeciński.

m l l l l X K W A  rodzajnego, jako to : Wiśni,* Cze
reśni, w różnych gatunkach Gruszek, Jabłek, Śli
wek, Orzechów włoskich, 2, 3, 4, 5 i 6cio-letnich,

dostać można za pomierną cenę, za Wolskiemi Ro
gatkami, obok domu zarobnego, pod N rem 3106e.—  F r : Bębno- 
w ski.

Rsr. 3,000 przeznacza się do spółki, na pewne przcd- 
J J y  sięwzięcie handlowe lub przemysłowe, albo też za u- 

mówiony procent z czystego zysku, pod kierunek pe
wnej i praktycznej osoby tych przedsięwzięć, w któ

rych i dawca w zatrudnieniu chce mieć udział. Bliższa wiado
mość wCukierni P. Seinadeni, w domu pod Nrem 955, wprost 
Banku, każdodziennic od godz: lOej do 12ej z rana.

Potrzebny jest wykwalifikowany i w chlubne świadectwa zao
patrzony, DYITYLATOR, do wyrabiania dobrego Araku, 
Likierów i słodkich Wódek, w kilku gatunkach, któryby miał 
chęć wyjechać do Cesarstwa za umówioną pensję, lub procent 
pewny, z korzyści zakładu. Bliższa wiadomość w  Cukierni P. Se
inadeni, w domu pod N r 955, wprost Banku, każdodziennic od 

gadz: lOej do 12ej z rana.
P O J A Z D  prawie całkiem nowy, jest do naby

cia za pomierną cenę. Dowiedzieć się o takowym mo
żna przy ulicy Czerniakowskiej pod N r 2997, u W ła
ściciela domu.
A M B ł Ogłaszam,iż w wykonaniu wyroków Trybunału, sprze- 

dane będą przez licytację publiczną dnia 3 (15) Listopa- 
jf|jjiiijj;'i[ da r. b. w Sali Audyencjonalnej Trybunału, przed Sędzią 

v». —f Ry,jzeWskini, dwa D O M Y  w Płocku, jeden pod N r 5 
przy ulicy Stary-Ryoek, piętrow y, z oficyną i ogrodem, oszaco
wany przez biegłych na rsr. 1498 kop. 72ł/a ; drugi, podN r87 , 
przy ulicy Piekarskiej, z ogrodem, na rsr. 1833 kop. 54 .—  Ma- 
xymiljan Zaleski, Patron przy Trybunale Płockim, w  domu Nro 
271 przy ulicy W arszawskiej, w Płocku zamieszkały.

  OSTRYGI. Piklingi i Sproty, nadejdą ju trzej
szą jako też i Poniedziałkową Pocztą, do Składu 
W in i Korzeni Ernesta Nickiego, przy ulicy Bie

lańskiej N r 466;—  do tegoż Składu, nadszedł tran 
sport wyborowych JABŁEK Tyrolskich.

OSTRYGI Holsztyńskie, nadejdą ju- / -  
trzejszą pocztą, do Składu Win i Korzeni,! 
Edwarda Koelichen, przy ulicy Długiej pod r§ 
N r  565 i 6. *

D. 8 z. m. w przechodzie ulicami: Nowy-Świat, Krak.-Przedni:, 
AlexaBdrją, Sewerynów, na Tamkę, zgubiono S K P I L R Ę  męz- 
ką złotą z turkusem, obsadzonym brylancikami. Łaskaw y Zna
lazca raczy zwrócić takową pod Nr 928 przy ulicy Chłodnej, w ofi
cynie, na lm  piętrze, za nagrodą rs. 3.

W prżechodzie ulicą Nowy Zjazd, Krakow:-Przedmie:, dom Re
zlera, Senatorską, Miodową, Długą, Freta, Franciszkańską i S ta
r e m -Miastem, zgubiono B R O S Z K Ę  złotą, z daguerotypem. 
Ł askaw y znalazca raczy takową zwrócić pod Numer 1362, przy 
ulicy Jasnej, do Pani Bobrowskiej, za co otrzyma nagrodę, jakiej 
sam żądać będzie; bo nie dlla wartości, lecz dla drogiej pamiąt
ki o zw rot sl$  uprasza.

W  Kantorze Mamek pod N r 902 przy ulicy Chło
dnej, znajdują się IIAHHI ze świeżym pokar
mem, lub zainówić Mamkę; jak również jest od
dzielny POKOJ i dogodny dla pomieszczenia niewiast 

brzemiennych, życzących sobie swą słabość odbyć. Wiadomość 
u Akuszerki.—  F. S.

» JABŁKA Tyrolskie białe rozmarynowe, nade-^ 
^szły do Ilrndlu Teodora Tock , przy ulicy Podwale; k tórych/
7/nKlałbniirn a no bnnir nn iimisilbnnlnnni “ć można.

szfy do lirndiu leodora lo c k , przy ulicy Podwale 
^cząstk o w o  i na kopy, po umiarkowanej cenie -naby

Dnia 3 b. m., po południu, idąc z Saskiego Ogrodu do Dworu 
Gościnnego, zgubiono MEBSCIOINEH. złoty z brylantem, 
w  środku w yry te  litery L. S dla J. M., wartości dukatów pięć, 
stanowiący drogą pamiątkę. Łaskaw y znalazca raczy takow y 
zwrócić za sowitą nagrodą, do handlu Win i Korzeni W . So- 
jcckiego, przy ulicy róg Sto-Krzyzkiej i Nowego-Swiatu.

K A N T O R  
GUWERNANTEK i GUWERNERÓW,

w  dom u P ana  Sennew ald , p rzy  u licy  B ie lańsk ie j N r  5 9 5 .
Są do mieszczenia Guwernerowie Polacy i Cudzoziemcy, z muzy

ką i bez; Guwernatki Polki, Francuzki i Niemki z talentami; Bony 
i Ósoby do udzielania lekcji na godziny.—  Marja Kierblewska.

Dziś rano ciepła stopni 3. Wczoraj w południe ciepła stopni 4.
Dziś rano wysokość wody na JViile  stóp 3 cali 6.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, N iem ow a. (Panna Ł ap ińska , 

Uczennica Szkoły Dramatycznej, pierwszy raz przedstawi rolę
fi lem enrji).

W  nowo otworzonym Zakładzie Gastronomicznym przy ulicy 
Długiej N° 590, w domu gdzie tra n sp a re n t  w  oknie, sprzedaje się 
PIWO BAWARKHIE na linfle i Butelki, oraz 
Napoje gorące. Na żądanie wielu amatorów, został nowy regu
larny BILLARD ustawiony, z najlepszej fabryki Warszawskiej; 
pierwsza próba na Billardzie, rozpoczętą zostanie zoaczoą kompa- 
nją, gdzie w wigilją Śgo Marcina, t. j. dziś, wielka Poulla, i w y 
grane będą GĘSI i KACZKI. Przytem dostać możoa wszelkich 
PRZEKĄSEK na zimno i gorąco; wyborne FLAKI w Niedziele i 
Czwartki, Pekkcflcisz z Grochem w Czwartki, Bigos hultajski co 
Poniedziałki; przy rychłej usłudze i umiarkowanej cenie, poleca się 
Szanownej Publiczności. —  Francois.

Niżej podpisany, mam honor donieść łaskaw ej Publiczności, iż 
w  nowo-urządzonej rotundzie na placu Krasińskich, za Ogrodem, 
od strony Nalewek, okazuje każdodzieunie od godz: 9 rano do 7ej 
wieczór, PODROŻ MALOvVNlCZĄ z Włoch do Konstantynopola, 
i mam nadzieję, że amatorowie licznem zgromadzeniem zaszczycić 
m n i e  raczą. Cena wnijścia od Osoby kop. sr. 17*/2; dzieci do 
lat lOciu, płacą połowę. — F. S iegm ann .

NOWO IAŁOŻOM  
C U K I E R N I A  

ROBERTA IVIiNOWSKIEGO,
od u licy  P rze ja zd ,  

w  dom u n a ro żn ym  IV . Jasińskiego, p r z y  u licy  
Leszno i P rze ja zd  pod lYrejn (ió3 i 4. 

Zachęcony względami Szano: Publiczności i radami Przy- 
ejaciół, po odbyciu wieloletniej praktyki w znakomitszych) 
^zagranicznych Cukierniach, otworzyłem w mieście tutejszemu 
kpowyższy JKAH.ŁAD; gdzie oprócz wszelkich i najdo-/ 
fskonalszych przedmiotów, do tego zawodu ściągających się,! 
kcodzienuie świeżych i wyborowych CIAST dostać raożna;^ 
fa  obok tego, przyjmuję zamówienia na każdego rodzajuT or-t 
jkty, Piramidy i Tace; co wszystko na czas oznaczony, po ce-, 
[nie dostępnej, z najwytworniejszą elegancją i gustem, do- 
7sta wiać deklaruję. Robert TVisnowski.

Dziś dołącza s i ę T A H E Ł Ł A  wygranych 4ej kl: 82 Lot: Klas:.
W Drukarni Kuriera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszawa dnia 29 Paźdz: (10 Listopada) 1853r.—  Cenzor, F . Sobieszczański.

I



  -----------------
WYGRANYCH C l W A R T t J  KLASSY

£ 9  LOTERYI KLASSYCZNEJ
K B & Ł B S T B T A  P 0 Ł S M I 6 0 .

L I S T Ę  D I S  f l R O S
DUIOHT GAGNl A LA QUATRl l Ml  CLASS1

DE LA S » ae LOTERIE 
]Ę©Y BU F /DlL.|1DiBfn8.

Im n .r . wffcryw*J%M wij****Kwoty, p e r s k i* *  aloioa*.

aans«i»ł j s r  m #t» *.ssa*rSqn», aux>ju«l» ««=* • sM ł ł " ,eł*
fla s  cGK»lisrabi«s.

T A l i F J I .  <
BPirF& anEi bt» hetbeptomt* k aacce

8 9  OACCHOH AOTEPEH 
BT» UAPCTB* nOABCKOHTB.

0 5 c u u n n - i C t s f e

VIERTEK  CLASSE
8 9 "  10EM0LICI FOLUISCHER CLASSIR 10 i f  ERIE.

j jHyuep* BHHrpsBinie saa'iHTe.TfcH'fii'iniH cyMMtj, no nopHflKy yac* 
J j  k o h h łjh  eyTb c/iHdyreuqia.

Wmyctkl* wygraa* są w Rok'a«l> *™>r łT,h- 
?*®s !«» aains *«»t on l a tb l ł*  d’»rj«» t.

%siołT

GROSSEDE GEWINKE
B&eti OrinuBg 4*r HnuBerw.

SMHrpbimT. ecTb bt> PyS/iH ii. c e p e S p o m .  
3<tsnssUI*b« Gswtnaa ł i a i  !b Sllbar Bnbel.

Nar [Rab.sr.; iNer |&ab.»r.| Ner |Kab.er,| Ner

102 60 4007 * 1 7930
219 100 4227 5000 8113
633 200 4404 40 8243!— -r- 1

38 40 70 40 90
742 40 95 40 8312
853 60 4508 50 69

1145 401 4622 50 8498
1231 50 4720 40 8614

84 40 ' 67 40 31
1385 40 89 50 46
1408 40 4864 40 8764
1701 50 4915 40 8887

59 40 5002 40 88
88 40 5187 40 8951

1840 60 5208 40 9000
53 40 5362 50 73

2057 40 542 L 60 9152
2292 50 6052 40 9480
2469 50 6120 50 9625

95 120 57 100 89
2627 40 6300 40 9760

36 50 6438 40 9919
2827 40 98 40 10004
2964 50 6606 40 56
3041 40 96 40110122
3116 40 6859 100 10343

33 40 ! 6920 40 10512
3220 40 7023 40 83
3347 60 93 40 10821
3472 50 7160 40 74
3515 40 7237 40 10928
3708 50 46 40 90

84 40 69 100 11156
90 40 72 ‘ 40 J1323

3860 40 7450 50 11404
3985 i 40 7797 60 ' 11454

\

tab. er. j Ner |Rub.sr.; Ner jRub. sr. Ner il.3D.sr. Ner jRub. er.

i
50 11479 50 13614 40 16532 40 19503 40
401 80 40 91 50 16608 40 19882 40

200 11580 40 13788 60 16763 40 26029 60
40: 11665 50 13886 40 16824 50 64 50
60 88 1 40 14009 50 17061 50 20254 50
40 11735! 60 14101 40 17152 60 20308 40
60 11872 40 2 60 17204 40 20425 120
50 11919 40 14206 40 17304 40 87 40
60 12044 50 33 40 17491 40 20518 40

1000 75 40 43 40 17537 50 68 40
40 76 120 51 40 81 40 20635 50
50 86 60 66 40 17766 40 20787 40
40 90 40 90 40 17805 40 20941 50

120 12220 50 14487 40 23 40 71 40
40 23 40 14588 40 56 40 21530 50
60 48 40 14718 40 17943 40 41 100
40 12334 500 58 100 83 60 21719 40
40 12511 60 75 40 18053 120 85 40
40 74 40 85 40 18140 50 21809 40
50 12685 500 14834 50 18239 40 31 40
40 88 50 14934 40 18308 50 21928 40
50 12846 40 15076 60 78 40 22015 40
40 64 40 15158 200 18458 40 21 60
40 12975 40 15256 40 ; 72 40 91 40

2000 13038 100 85 40 73 40 22133 40
50 13136 40 15348 40 18527 60 22223 100
40 83 40 15626 40 18815 40 22501 40

100 87 40 27 50 27 40 45i 40
50 13242 40 48 40 18902 40 22608 50
60 13320 50 81 40 25 50 15 50
50 28 40 15719 40 19016 40 51 120
40 71 40 45 40 83 50 22719 50
60 13411 60 15836 40 95 50 23162 40
40 63 40 16043 50 19279 50 23216 40
50 13565 40 16325 40 19352 100 — ---

200 ! 13600 40 16340 41 19420 40 — —  .



2 4 Klassa 82 Loteryi Klassycanój.
Następujące Nunaera wygrały po 25 Rub. sr.

4 Kjtacc* 82 Kjaccnoit ^OTepeu.
C.?t4ysoiuiaHy*epa BUHrpâ iH no 25 Py6. cepe6.

N<-,r i JSter j- i s G n ”~Ner | Ser Ker ! Ner jSer Ser Ser Ner Ser S ir Ser |

i 1115 2156 3274 4444 5658 6761! 7998 9164 10454 11476 12714
I

13983 15187

22
57

31 81 87 73 73 73 8001 78 63 84 19 82 88
M.

51 2219 3395 81 5752 82 4 9201 99 11511 22 14021 15201
w l

93 32 41 89 74 6813 7 8 10513 44 47 48 3
u u

67
81
84

1241 36 42 4512 97 22 59 14 28 11624 74 78 9
86 56 69 13 5805 65 97 15 44 36 81 81 15300,
88 2306 80 19 28 71 8105 21 51 49 12814 14108 15405

i QQ 89 45 88 73 38 77 81 25 57 11705 18 21 17
* / v  

120 96 67 3409 77 68 94 90 33 10608 11 25 14204 32
26 1306 72 9 4621 94 6915 8218 35 11 54 39 11 39
32 22 2400 13 95 5913 53 28 9325 44 56 12932 46 42
37 23 15 46 4714 29 70 98 75 79 67 34 70 50
&  •  

41 28 31 69 38 30 7002 8323 91 90 95 91 74 15509
j  JL  

68 32 2518 76 94 58 61 35 96 10730 99 13019 14309 17
90 43 27 3525 4813 81 78 55 9410 49 11816 63 26 32

224 55 39 48 48 97 7132 58 47 69 36 84 31 62
39 57 2613 68 4917 6006 33 84 51 10816 61 88 62 84
88 1407 51 3606 24 20 58 92 04 27 82 98 14402 95|
89 12 60 21 50 34 64 8407 66 33 1S907 13107 35 15620

i 324 47 74 49 73 43 90 63 9533 35 26 32 38 32
76 55 2759 80 84 74 7235 69 79 42 12024 46 80 3 T
77 69 66 90 5014 6181 36 76 9619 48 . 33 91 82 15778

401 97 68 3738 33 93 51 87 27 55 4S 94 85 84
37 1540 74 65 42 97 91 94 28 99 12107 13204 14529 15855
54 42 81 86 50 6213 7319 8512 30 10946 34 27 34 15909
55 52 88 3820 5125 53 30 22 64 67 65 40 52 22
96 76 89 33 37 63 43 33 71 72 99 43 14602 30
97 85 2801 87 59 74 97 37 9753 97 12207 13327 44 35

509 1612 40 90 74 6347 7415 52 55 11008 8 70 60 39
11 45 68 3918 91 94 37 76 61 37 28 75 71 44
16 78 2936 56 5216 6405 63 92 76 61 40 79 72 48
25 92 85 72 36 7 81 8686 9821 80 76 13412 14702 57

i 70 96 94 78 58 29 98 8744 74 87 81 40 32 89
600 1768 3051 99 70 37 7511 8832 9927 11126 94 54 52 92

13 75 85 4048 83 47 20 43 46 37 12386 67 89 97,
42 1805 96 75 5324 57 67 75 71 48 93 13514 14845 16037
54 12 3104 99 36 6523 7604 83 96 54 98 75 57 48

87 52 6 4134 43 27 62 89 10071 95 12450 95 69 78

713 91 20 75 52 55 64 90 10113 11203 74 13645 14924 96

> 28 1963 52 78 57 75 65 8910 24 8 85 59 38 16149

66 78 68 97 71 79 7702 41 75 97 12508 63 62 95
V u

89 2012 72 4209 74 94 15 68 83 11321 57 13706 15011 16247

850 24 79 14 88 6607 74 83 10213 22 76 48 36 16304

913 33 3214 4306 95 13 7809 91 34 36 12608 13809 56 58
C rv

44 2101 19 37 5411 21 45 94 89 59 4 i 13 73 59
w r*

1023 8 29 48 32 39 77 9025 10376 61 55 16 83 76

i 27 25 37 78 35 57 7913 27 86 114-9 56 40 15145 81
52 28 42 99 5501 6735 28 46 97 23 79 64 59 16444

53 35 50 4412 4 42 40 77 10426 29 97 83 61 16509

1091 2149 3267 4425 5622 6748 7958 9110 10451 11443 12713 13885 1516 4 1uj8.»



4 Klassa 82 Loteryi Klassycznćj. 4 Kłacci 82 Kjaccnofi -floTepeir.
Dalszy ciąg wygranych po 25 ftub. sr. IIpOAO-csenie BHarpHiueii no 25 Pyó. cepefi.

Los Numeros suiyans ont gagnó chacun 25Roub. d’ar. Folgondo Nummern haben gewonnen zu 25 Rob. Sil.

Ner | Ner Ner Ner |“fteTT Ner | Ner Ner | Ner Ner | Ner | T̂er Ner Ner

16827 16939 17309 17782 18597 19152 19596 20009 20415 21093
' I

21657 22074 22665 23224
66 42 15 17824 18613 74 99 21 17 21113 68 22109 22723| 32
83 48 43 42 43 88 19619 26 37 66 77 i 10 75; 44
87 62 57 69 55 99 42 31 60 83 84 17 86 55

16734 , 70 95 17922 80 19201 44 62 75 21204 21734 26 22831 72
42

*

73 17421 53 81 7 61 72 20521 33 39 54 42 23308
62 78 71 18002 90 29 76 84 20605 49 53 55 99 70
66 82 72 15 18704 53 92 92 11 64 21808 22224 22901 76
75
79

17010 80 98 12 75 19726 20107 80 89 16 41 31 77
35 89 18114 81 78 34 20 20739 96 28 60 46 90

89 49 99 29 18801 19311 44 20 45 21319 32 22303 48 23417
Uv

93 56 17519 69 16 18 75 44 74 52 43 97 23016 18
116806 91 25 76 42 55 19817 66 93 62 52 22427 32 64

14 17117 91 91 54 62 19903 86 20800 86 70 53 39 23474
26 20 93 94 74 83 8 20206 38 21433 84 78 58 --------

' 52 48 96 18333 94 88 10 20325 85 94 21926 22531 76 --------

| 63 53 17600 66 18955 97 42 28 86 21510 35 40 88 --------

i 76 66 44 18428 95 19451 45 37 20932 34 46 49 23148 --------

78 17235 17702 81 19090 67 50 44 53 56 83 57 54 -------

98 40 11 18506 19100 19521 56 70 82 21610 84 22609 76 --------

1 wU

hnai i 84 69 22 27 33 73 81 21007 18 91 50 78 ---

ll8916 17305 17779 18574 19144 19537 19997 20403121083 21624 22046 22654 23199 --------



GŁÓWNE WYGRANE.
LOTS PRINCIPAUX.

FMBHblE BblMIThllllA.
HAUPT- GE WINNE.

Główna Wygrana Lot Principal..
r^aBHHtt BuHrpum-b Haapt-Gcwinn.

1  99 99

1 .  99 ”

Rub. sr.

99
99

Wygrane — BuHrpuina —  Lot de— Gewinn po Rub. sr.

5 . 0 0 0
0,000
1.000

5 0 0 i

99 99 99 2 0 0

na Her 4227
99 • 10122
99 8640
99 12334
99 12685
99 633
99 8243
jy 11454
99 15158

Lcsy ^?ygraóe na dowód 
te  8$ zapłacone, Kollektoro- 
wie do Urzędu Loteryi ode
słać 8<j obowifzssi.

Ciągnienie 5 Kl&ssy 82 
Loteryi Kłassycznej rozpo- 

dnin 2 4  L is to p a d a
czme się W d n iu  
1853 roku.

Ostrzega się przytóm gra
jących w niniejszą Loteryę, 
ażeby z opłatą stawki, po 
wymianę Losów każdej Klas- 
sy wcześnie do Kollektorów 
zgłaszali się; stosownie bo
wiem do przepisu § 1! P la
nu, wszelka wygrana temu 
jedynie wypłaconą bywa, kto 
oryginalny Los wygrywają
cy z  KJassy wiaściwój po- 
fgiada.

Bsrarpamnie Smctsz Ko,ios-
lOpił B i ^OiaaaT .̂TŁCTBO, TTO
no TazoBHUi goHbrH yoiane-
HST, 4 0 .1H H H  npe .IC T E B .lS T b  B%
Jnpau.Tsaia l̂oTepCH.

rassirpuBaaie 5 Kaacca 82
K jia c c H o ń  , / I o T e p e *  H a^neT C H

1833 ro4a.

Les Collecteurs sonttenus 
de remettre k TAdministra- 
tion de la Loterie, les billets 
quiont gagna, eommepreuve 
de leur acquit.

Le tirage de la 5 Classe 
de la 82 Loterie Classi-

34  HoaOpn

6  4 'e * a 6 p a

B e t a *  i fT p a io n ra n  b»  c iio
.doTepcK) H3BimaeTC*, nTOÓH 
0 0  B3 HOCOITb CT3 BKR b  n e -

SesrSHOK* B jŁ iarO B i H a.B C m oS 
jiaccbB^ aasaaneKMH § 11 

O flana  c p o r a  n o c n tm a /r a ,  h € o
BCHKIH BErarpHHTB Ha OCHOBa-
Hin Torose § i 1 BHn̂ aiHBaeBrŁ 
6 y 4 e rL  Tony toabko , kto 
HMten. ct» HacTOJCigaro mscc? 
Gilicts.

,  3 4 N o ł e m b i e
que commencera le 6 IJtcemtre
1853.

On prdvient les personnes 
qui m ettent ó cette Loterie, 
d’avoir soin d’echanger leurs 
billets d chaque Classe chez 
les Collecteurs, contrę acquit 
ds la mise respective, atten- 
du, qua’ux termes du § 11 du 
Pian, tout gain ne sera paye 
qu’au possesseur du billet 
mime, ayant gagnd dans la 
Classe pour la quelle ce billet 
aura óte ddlivrd.

Die Gewiim-Loose sind d ie 
Collecteurs verpflichtet zum 
Beweise, dass eie berichtigt 
worden sind, dem L o ttem  
AsoSe einzusenden.

Die Ziehung der 5 Classe 
der 82 Klassen Lotterie

2 4  N o re m b re
b e g i n n t a m  1 8 5 3 -

Die Spieler werden kiemait 
gewarnt lich bei den Collec
teurs wegen Dmtausch de 
Loose zu jeder Classe ge - 
gen Berichtigung des Eintn- 
tzes bei Zeiten zu melden, da 
den Vorschriften des Plans 
i  11 gemass, jeder Gewinf- 
nur demjenigen ausgezahn 
werden wird, der das Origlt 
nal Gewinn-Loos zurbetrei- 
fenden Classe besitzen wird

W Warszawie d. 24 Października (5  Listopada) 1853 r .

URZĄD LOTERII KRÓLESTWA POLSKIEGO 
Radca Stanu, Naczelnik Urzędu Loteryi,

Bi, Top0/0 Bapman 24 OxmaSpn (5 Iloaffpn) 1853 a. 
JRPABAEHIE AOTEPEH BT» RAPCTBH IlOAbCKONTb

CTaTCKiH C o bBthhk-l , llana.ibHHKT, JtipaB .ieH ia  A o T ep en ,

CEMEHT* BEPHEPTł.

Sekretarz Kollegialny,
C e sp eT ap b  

Ko.weffiCKifi CeKpeTapf., K. Tptfi.


